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Miejsce i czas wydarzeń Nasutów, II wojna światowa

Słowa kluczowe Nasutów, II wojna światowa, wywózki na roboty do Niemiec,
roboty przymusowe, siostra, życie codzienne

 
Zabieranie młodzieży na roboty do Niemiec
Ja tu już byłam, a siostry były we trzy w domu, to Niemcy znowu później chodziły i na
roboty brały młodych, to gdzie więcej dziewcyn, to się pytały sołtysów i chodziły. To
jak już  Niemcy szły,  to  już  się  każdy chował,  miały  takie  schroniska porobione,
nocowały tam i chowały się, bo Niemcy na roboty łapały. Mówią, patrzamy, Niemcy
idą, to my raz jedna tam się gdzieś schowała na górę, druga siostra moja w groch,
taki był duży groch tyczkowy i w ten groch się schowała, bo jak przyjdą, to nas złapią.
I siostrę złapały, bo jak w tym grochu była, a one akurat chodziły z psem, a pies do
tego grochu i do niej,  i  una tam była i  wzięły, była złapana na roboty, już była w
Lublinie na Krochmalnej,  a ja później  mówię:  „Co tu zrobić,  parę dni  tam będą”,
zostawiłam dziecko, Stefan był mały, i poleciałam piechotu tam, żeby jakoś wyrobić,
stamtąd  żeby  nie  zabrały.  One  były  ogrodzone  już  za  takom siatką  wszystkie,
[mieliśmy] tam znajomego jednego takiego i siostrę wykupiliśmy, i tam drugiego jesce
powykupialiśmy, to z siostrą w nocyśmy, o północku przylecieli piechotu do domu
obie, jak ją wypuściły, tak w nocyśmy obie przyszły.
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